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KURYEB LITEW SKI
w W iln ie  w  Piątek dnia 5 Lutego v. s. 1822 roku.

w i a d o m o ś c i  k r a j o w e .

W  I  L  N O.
D n ia  29 ja n u a ry i dana b y ła  M askarada  na 

Zysk In w a lid ó w . L iczn e  zgrom adzenie n iem a ło  po­
w ię kszy ło  dochod na ten  p rzedm io t: b ile tó w  w y -

r  ze dano w  ogóle w szys tk ich  4og po 60 kop ie jek  
aźdy, za k tó re  weszło do kaśsy r t ib l i  srebrem  245 

kop ie je k  4o. Po o d trą ce n iu  expensów  na ś w ia tło  
m uz}rkę i  dalsze a r ty k u ły ,  ru b li  s reb rn ych  61 kop ie - 
jek  55, pozostało d la  odesłania gdzie na leży ru b li  
s reb rnych  2 84 kop ie je k  85; po ku rs ie  na assygnacye 
c z y n i 712 ru b li.

W  następu jący c z w a rte k  d n ia  9 fe b ru a ry i 
a rty ś c i D ra m a ty c z n i na W ile ń s k im  T ea trze  
będą m ie li zaszczyt dać re p re z e n ta c ją  tra g e d y i na 
dochod In w a lid ó w  pod ty tu łe m  . O te llo  M u rz y n  
W enecki. A b y  ta  sz tuka  p rz y z w o ic ie  oddaną b y ła  
spekta to róm , Jm ć P an i Ledochow ska i  Jm ć Pan 
W e ro W sk i, o f ia ro w a li pośw ięcić p racę  swoję i  t r u ­
d y  na te n  d o b ro czyn n y  p rze d m io t, p rz y jm u ją c  r o ­
le w  te y  sztuce do odegrania.

G azeta Petersburska z dn ia  s ty c z n ia  o- 
g łos iła  rozkaz d z ie nn y  do ko rpusu  g w a rd y i da to ­
w a n y  w  Pe te rsburgu  17 s tyczn ia  r .  t .  w  b rzm ie ­
n iu  następującemu

W o la  Cesarza J m c i, pow inność każdegd 
Z w ie rz c h n ik a , w  każdem zdarzen iu  ochran iać żo ł­
n ierzy? obow iązu ją  m ię  do p ie czo ło w ito śc i o za­
chow an ie  z d ro w i*  w o ysk  m i p ow ie rzon ych ; wszcze- 
g u l noś c i zaś zw ró c ić  uwagę na ściskanie n a d z w y - 
czayne przepask i w  ogu lnosci w s z y s tk ic h  rang  n iż ­
szych] co ta k  s z k o d liw y  m a w p ły w  na ic h  zd ro ­
w ie  i  zgubne następstwa; za tym  polecam w szys t­
k im  dowódcom  d y w iz j i  b rygad  i  p ó łków , n a y p il-  
n ie y  dozierać, ażćby pod żadnym  pozorem  a b a r­
d z ie j ze sz c z e g ó ln ie js z e j chęci do e legancyi,od tąd  
ludzie  nad m iarę ' n ie  śc iska li się, waż-ając im , jak  to  
szkod liw e za sobą pociąga choroby, a razem  ich  
n ie jako i  szpeci, a za tym  i  to , że każdy  d la  kogo 
odzienie jest poszyte i  op ięte, pew n ie  też p ię kn ie  
będzie odz ianym  i  bez zbytecznego uciskan ia  się 

asem. - P ragnąc o tern przekonać się rzeczą samą, 
azałeni s ta w ić  p rzed  sobą na przegląd lu d z i, p rz y ­

odzianych zgodnie ż ty m , co w y ż e j  jest napisano, 
i  żądanie m oje w yko n : ne “zostało dosta tecznie , k ie ­
dym  zna laz ł w y g o d n y  i  e legancki u b ió r, w  k tó ­
ry m  m ia łem  szczęście s ta w ić  C esarzdw i Jm c i k i l ­
k u  ludz i ż, rang  n iższych , i  ub ran ie  to  zasłużyło  
na p o tw ie rdzen ie  N a jw y ż s z e .

Przez tro s k liw e  nad t y m  czuw an ie  w szys t­
k ic h  nacze ln ików , n ie w ą tp liw ie  Osiągniemy cel żą­
dany, ł  ocali m y zd ro w ie  nam pod leg łych , a razem  
W y p e łn im y  nayśvviętszą naszę pow inność w zg lędem  
o jc z y z n y , przez zachowanie żo łn ie rzy  n ie  ty lk o  
p rzez czas służby, ale żeby i  po ic h  u w o ln ie n iu  z 
n ie y , m og li cieszyć się zd ro w ie m  na łon ie  sw ych  r o j  
d z in , ze s łodyczą p rzypom inać  o służb,ie i  u w ie lb ia ć  
p ieczo łow itość  zw ie rzchnośc i, k tó ra  ic h  ty m  pożąda* 
ń y m  obdarzy ła  stanem. S tarając się ściśle w yko n a ć  
W  ty m  w o lę  Jego C e sa rsk ie j M oyc i, p o d w o im y  
W n iższych  rangach g o rliw o ść  k u  służbie.

_ K on iecznem  także z n a jd u je  z w ró c ić  uwagę 
każdego zw ie rzch n ika  i  na w ychodzących  w  b a r­
dzo m ło dym  w ie ku  z£ stanu podo fice rów , n a o fic e -  
fbwą k tó rz y  d la  niedoś w lad czen ia ; a p e łn i g o r­

l iw e j  żądzy okazania się re g u la rn y m i w  służbie, 
a ty m  samym i  w  u b ra n iu  się, n ie k ie d y  p rzechodzą 
m ia rę  i  n ie zw yczayn ie  się śc iska ją , przez co bez 
w ą tp ie n ia  psują sobie zd ro w ie  na zawsze. A  jakp  
obow iązek s łużby  wrym aga po każdym  z w ie rz c h n i­
ku , ażeby podległego sobie, a ty m  b a rd z ie j m łode ­
go i  bez dośw iadczen ia  jeszcze , ochran iać w  każ- 
dćm zdarzen iu, 1 usposabiać, aby b y ł z d o ln y m  do 
służby, następnie w ięc  i  na zd ro w ie  iego pow inna  
bydź zwrócortar uwaga, l  aką p ieczołow  itaścst^f za­
chow am y w ie lu  o fic e ró w  w  czasie s łużby, a w  na­
s tępnym  czasie za pe w n im y  k u  sobie bez w ą tp ie n ia  
ic h  za to  w dzięczność; A u te n ty k  podpisa ł jene ra ł ka - 
W a łe ry i Uwarow *

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W 'arszawa d n ia  5 lu teg o .

(z K u r . W arsz .) W y ją te k  z .lis tu  z  E d y m b u rg a  
w  Szkocyi p isanego d. 2З g ru d n ia  r. z. p rze z  b aw ią ­
cego tam  P o laka  H ra b ia  K o ns t. Z a m o y s k i po ­
ło ż y ł w  E d ym b u rg u  p ie rw s z y  ka m ień  do b ib lio te k i 
P o ls k ie j, p rzekazu jąc znaczny zb ió r sw o ich  x ia ż e k  
W’ A n g lii zebranych, a Polskie dzieje w y jaśn ia jących^ 
U m ieszczony będzie ten  z b ió r ha oddzie inem  m ie j ­
scu w  teyże b ib lio tece  i  będzie się odznaczał oso­
bnym  napisem  na szafie B ib lio th eca  Po lon , et L i - 
thvana  z he rbam i ty c h  dw óch k ra jó w . K a żd y  P o­
lak tu  p rz y b y w a ją c y  będzie m ia ł w o ln y  w stęp  do 
tego x ięg ozb io ru  j a a n g lić y  znaydą  n a te i yały* 
\V jedno m ie js c e  zgromadzone, ściągające sie rió h i-  
s to ry i i  l i te ra tu ry  P o ls k ie j. M ło d y  X ią ź ę  C zar*  
to rv s k i. jako  ce lu jący  uczeń w  E d ym b u rg u  odebra ł 
pochw a łę  i  nadgrodę za postęp w ' l i te ra tu rz e  ła ­
c iń s k ie j.  S łysząc n ie raz  o Polakach, k tó rz y  będąc 
zabran i w  niew olę w  ro z m a ity c h  w a lkach  w  H is z ­
p a n ii, b a w ili  w  S z k o c ji p rzez dw a  la ta ; o d w ie ­
d z iłe m  m ie js c e  ich  n ie w o li; m ieszkańcy dotąd pa­
m ię ta ją  ic h  im iona , p o ka zyw a li m i zostaw ibne po 
ty c h  jeńcach u p o m in k i, dam y g ra ły  i  śp ie w a ły  ro z ­
m aite  ś p ie w k i Po lskie , k tó ry c h  się od n ich  pouczy­
ły .  C i nasi Rodacy będąc w  n iew  o li u m ie li pózy - 
skać serca S zko tów  i  z o s ta w ili pó sobie n a y c h lu b - 
n ieyszą  pam ięć. Pew na dam a angie lska z a k o c h a li 
się vy naszym  ta k im  je ń c u , iż  z m iło ś c i u m a rła ;’ 
w id z ia łe m  ie y  g robow iec , k tó ry  m ię  p rze ko n a ł o 
rzeczyw is to śc i tego zdarzenia. R y lem  tu  na k o n ­
cerc ie  danym  n iedaw no przez P an ią  K a ta lo n ią  m u ­
zyka  d y ry g o w a ł nasz rod ak  Ja n ie w ic z , oddaw ńa 
tu  os iad ły i  s łusznie m ia n y  za doskonałego a rty s tę  
i  p rzy jem nego  ko m p ozy to ra , jego có rka  g ra  dosko­
nale na F o rte p ija n ic , a na jednym  z k o n c e rtó w  śpie­
w a ła  razem  z K a ta la n ią . VV o s ta tn im  num erze  je ­
dnego z p ism  p e ry o d y c z riy c h  n a u ko W je h  sa u w a ­
g i 0 duchu p o e z ji s ło w ia ń s k ie j, gdzie W zm ianku ­
ją  K a z im ie rza  B rodz ińsk iego . W  o d le g łe j p rze to  
S zkocy i zn a laz łe m 'aż  t j l e  p rze d m io tó w  zd o lnych  
p rz y je m n e m i u czuc iam i zająć serce P o la k a .<6

JPani M a rjan na  z W o łó w sk icH  Szym anowska- 
k tó r e j  ta le n t m u zyczn y  ty lo k ro tn ie  b y ł u w ie lb ia ! 
n y  W jey o J e ż y śnie W a rsza w ie , .w y jecha ła  zeszłey 
n ie d z ie li do Petersburga, gdzie m a dać k i lk a  k o n ­
certów: na fo rtep ia n ie .

D y re k to r  te a tru  n a r. og łos ił, iź  w k ró tc e  łna  
dać behefis P ożegnan ia  d la  JPani E lsn e r oweyy k tó ­
ra  pó' k i lk u n a s to le tn ie j p ia t y  opuściła  scenę (Ile  
nam. w iadom o to  w id o w isko  u joźonem  będzie w  spo­
sobie, zd o ln y m  za jąć  uw agę  p u b lic z n o ś c i).



^  тя? R n 3 S YO  ukońćzenm  w o y n y , p rz y rz e k li u lgę obyw ate lom .1
(s Gaz. W arsz .) B e r lin  d n ia  29 s/yczzzża. a o b ie tn icy  n ie  d o trz y m a li. L o rd  Castlereagh  da- 

T rz e c h  uczn iów  tu te jsze go  g im naz ium , m ających ley  jeszcze posunął k łam s tw o , i  szydersko na p rze - 
od ia t  12 do i 4 1 zostających w  n iższych klassach, sz tych  obradach “ P a rla m e n tu  tw ie r d z i ł , że s ta n  
czy ta jąc  op isy czynności ro zb o yn ikó w , zasmako- w ie śn ia kó w  jest pom yślny. M ów ca  n azw a ł ra p -  
w a li sobie w  sposobie ich  życia, i  w  tem  nieszczę- p o r t w y d z ia łu  ro ln iczego  n-edorzecznem  pism em , 
ś liw e m  m arzen iu  p o p e łn ili rozm a ite  w ys tę p k i. O d- bo chcącehi w m ó w ić  w w ieśn iaków , iiS h ó z e  sw o- 
d  ale n i na tych m ia s t z g im nazyum , poszli do in n e y  je mogą ta k  ta n io  p rzedaw ać jak cudzoz iem cy, 
szko ły  tu teyszey, gdzie zos ta li p rz y ję c i; cała bo- g d y  p rzecież w ie lk a  zachodzi różn ica  m ie dzy  o - 
w ie m  ta  rzecz b y ła  dz iec iństw em , k tó re  jednak p ła ta m i jednych i  d ru g ich . Z a k o ń c z y ł podaniem  
m og ło  się stać n iebezpiecznem  dla spom nionych 5 uchwały 1) iż  spieszne ty lk o  ś rod k i p a rla m e n tu  
u czn ió w ; trzeba  ic h  w ięc  b y ło  su row o ukarać. Jest m ogą zaradzić sm utnem u s ta no w i w ieśn iaków ; 2) 
to  p rzestrogą  d la  ro d z icó w , aby b y li  ostróżnem i i  iż  b il pana Peel względem  w y p ła t g o to w izn ą  as 
p iln ą  d aw a li baczność na k s ią ż k i,  k tó re  dz iec i banku p ow in ie n  by dź co fn io n y ; 5) iż  w ie lk ą  oszczę- 
czy ta ją . dność należy w p ro w a d z ić  vr w y d a tk a c h  k ra jo w y c h :

V m a  2 lu tego. G d y  słabość zd ro w ia  niedo- 4) iż  now a op ła ta  od słodu p ow inn a  bydź u c h r lo -  
zw a la  H ra b ie m u  Potw orowskiem u , prezesow i sądu ną; 5) iż  poweższe u c h w a ły  m a ją  podać h ra b io w ie  
ziem skiego, objąć u rzędu d y re k to ra  to w a rzys tw a  A lbem arle  i  Ó .rfo rd  izb ie  w y ż s z e j, a PP. Coke i  
z iem iańskiego Poznańskiego, p rze to  K r ó l  Jmć na- W odhouse , n iższe j. P opa rł teд  w n iosek Pan W a t-  
da ł w spom n iony u rzą d  S ta n is ła w o w i Ponińskiem u, son. H ra b ia  A lbernarie  w y s tą p ił w śród  h uczn ych  
b y łe m u  p ó łk o w n ik o w i w  W o jsku  X ię z tw a  W a r  oklasków . W y rz u c a ł rep rezen tan tom  h ra bs tw a  w  
szawskiego. -  parlam encie , iż  się o p ie ra li z w o ła n iu  o b y w a te li.

N iedaw no  w y je c h a ł z tąd  goniec gab ine tow y O św iadczy ł, i i  na zgrom adzeniach ąoh n ię  m ó w i 
ang ie lsk i do Petersburga-, p rze jeżdżał oraz tędy  go. się o p o lity c e , ale o s ta tn ie  k ra ju , t ła n r f  jednak 
n ieć R ossyyski w y s ła n y  z L o n d y n u  do Petersburga, cofm enie b ilu  Pana Peel i  ra d z ił p łacenie pap ie-

------------------ ro w e m  i p ien iędzm i z banku. C h w a lił zn iesien ie o -
N i e m c y . , p ła ty  od słodu, radząc także u c h y lić  inne  poda t-

(z Gaz. W a rs z .)  O d brzegów M e n u  d n ia  22 k i, i  p rze łożyć rząd ow i, iż  od 6 ła t p o k o ju , nę - 
t ty c z n ia .  W  K ró le s tw ie  W irte m b e rg sk ie m  m a dza i podatk i w  A n g li i ,  zam iast, coby i  ię m ia ł 'r 
bydź  tego ro k u  w y b ra n y c h  4ooo now ozaciężnych zm n ie jsza ć , pow iększa ją  się.§ L o rd  S u /fie ld  p o p a rł 
do w oyska. w n iosek p rzy ja c ie la  swego. Pan T h u r te ll o d s tą p ił

E le k to r  H esk i p os ta no w ił kom m issye p o lic y y - d ru g ie j sw o jcy u ch w a ły , a na je y  m ie js c e  posia­
ne w  m iastach  s to łecznych  i  p o w ia to w ych  każdey now iono  upraszać parlam en t o p rzyn ies ien ie  k ra -
p ro w in c j i .   ̂ jo w i u lg i 3 m ilio n ó w  fu n tó w  sz te rlin g ó w , przez?

S łychać, iż  o d k ry te  sp isk i w  B e lfo r t i  Saum ur zm n ie jsze n ie  o p ła t od słodu , s o li , s k ó r ,  św iec i  
b a rd z ie j się rozc iąga ły , a n iże li z począ tku  sadzo- m yd ła , a zaprow adzeniu  jak n a jw ię k s z e j oszczę- 
no. Poseł F ra n c u z k i p rz y  rządz ie  S z w a jc a rs k im  dności we w szy s tk ic h  w yda tka ch  ska rbow ych . Z a -  
dom agał się w yda n ia  uozęstn ików  tego spisku, k tó -  p y ta ł s ięk tóś : C z y li w ie rzyc ie le  rz ą d o w i na tern n ie  
r z y  um knęli^  do S z w a y c a ry ł Zdaje się, iż  pozyska stracą? O dpow iedz ia ł jenera ł W a lp o le . „  T rzeba  pa - 
sku te k  swego żądania. W  K a n to n a ch  p rzy  g ra n icy  m ię tać, iż b io rą  zapłatę  nie z k ra ju , lecz z k o rz y -  
F ra n cu zk ie y , dają p iln ą  baczność na cudzo ziem - ści hand lu  z zagranicą. Pan T a y lo r  ra d z ił 6 tą  u - 
có w .  ̂ chw a łę , iź  gdy dotąd w iększość parlam en tu  o d rzu -

D n ia  24. G azeta auszpurska donosi o p rz y - cała w szys tk ie  w n io s k i Pana I lu m e  i  m n ie jszo śc i
b y c iu  do M o n a c h iu m  gońca, k tó ry  . p rz y w ió z ł w y -  cz łonków  W zględem oszczędności, z tąd  w ię c  poka-
pow iedzen ie  w o y n y  Porc ie  O ttom ań sk iey , żuje się, iż  te ra ź n ie js z y  sk ład  p a rla m e n tu  jes t

N iedaw no  p rzew iez iono  przez F ra n k fo r t  1200 p ra w  dz iw em  źród łem  sm utnego , stanu k ra ju , i  że
b ro n i p rzeznaczone j do M a r s y l i i ,  a z tam tąd  zapew- pók i naród n ie  będzie m ia ł d o b rrc h  re p re ze n ta n t
nc  m a ją c e j się posłać m orzem  do M o re k  tó \y , p ó ty  się ż a d n e j u lg i i  ra tu n k u  spodziew ać .

X ią ż ę  g re c k i K antakuzeno  przejeżdżał; w  ty c h  nie można. P rzy ję to  jednom yśln ie  ten  w n iosek,
dn iach  przez S z tu ttg a rd . S ądzą , iz  udaje się do L o rd  S u ffie ld  p o w ie d z ia ł m ię d zy  in n e m i: ,, W ;
Rossy i. h ra bs tw ie  Lancash ire , 1000 razy  lu d n ie j zem, a n i-

A lk o ra n  (pisze gazeta h a m b u rska ) zaw ie ra  że li N o rfo lk ,  zakazano m ieszkańcom  zgrom adzać 
następujące p ra w id ło  względem  to le ra n c ji:  „Рдга- się, i pałaszam i ic h  rozpędzono. W  h ra bs tw a ch
w o w ie rn i!  N ie  m ie jc ie  żadnych zw ią zkó w  z c łirze - S u ffo lk  i  K e n t podobnież się sta ło. Z  ośmio-mi-r 
ścianam i, żydam i, i  bezbożnym i. K to  z n im i w e y - lio n o w e y  ludności, 8000 ty lk o  o b y w a te li ob ie ra  
dz ie  w  p rzy ja źń , podobnym  się s ta n ie , a Bóg n ie  cz łonków ' p a rlam en tu . „  Pan Coke'o ś w ia d c z y ł; „  O d  
będzie s p rzy ja ł tak iem u  zb ro dn ia rzow i.^  46 la t zasiadam w  parłam enpie .Tstdyby p a rla m e n t

C zy ta m y  także w  gazecie h a m b u rs k ie j, iż  p rzed  46 la ty  b y ł tem , czem jest d z is ia j,  u m y łb y m  
n azw isko  Kozak  pochodzi z języka S łow iańskiego sobie ręce, i  n ie w szed łbym  do ta k  brudnego to -  
od s łow a  Kosa. Davyniey bow iem  w łośc ian ie  Ros- w a rz y s tw a . N ie  m am y te ra z  rządu , ale n ie rząd , 
syyscy d la .b raku b ro n i u ży w a li kos w  b itw a ch , i  W s ty d  m i bydź cz łon k iem  paistamentu C z y liż b y  
d la  tego nazwrano ich  K ozakam i, d o b ry  p a rla m e n t p o z w o lił m in is tro w i p rześlado-

  — . • W-a-ć K ró lo w ą  aż do samey ś m ie rc i? , ,  Nareszcie
A n g l i a . p rzed  ro z e jś c ie m  się. zgrom adzenia, p rz y p o m n ia ł

(z Gaz W arsz.) L o n d y n  d n ia  15 s tyczn ia . Ga.- L o rd  S u ffie ld , iż  obyw ate le  ang ie lscy u ro d z ili s ię  
z e ty  tu tęysze  p rzy ta cza ją  następu jący p rz y k ła d  w o ln y m i; iż  wolność tę w in n i d z ie lno śc i, p racom  
sp ra w ie d liw o śc i tu re c k ie j.  Ze środka k ra ju  p rz y - i  sta łości p rzodków  sw oich , a w szys tk ie  te  k o rz y -  
p row adzono  b liz k o  5o lu d z i do Stam bułu , k tó rz y  śc i p rzez uległość postradać mogą. 
d n ia  tego, że n ie b y li  w  stanie zap łac ić  pog łów ne-
go, m ie li u tra c ić  g łow ę. Przecież peseł A n g ie ls k i p r  a. n  c y  A.
w s ta w ił się za n ie m i l i  darow ano  im  życ ie . .(* Gaz. W a rs z .)P a ry ż  d. 19 s tyczn ia : N a  m a .

e K r ć l zagai osobiście P a rla m e n t, a potem  u -  skaradzie daney tu  n iedaw no w  K ró le s k ie y  A k a -
da slę  d °  B rig h to n .  de m ii m u z y c z n e j, b y ło  ty lk o  i 4 osob w  m askach

M ię d z y  pubhcznem i zgróm adzeniam i, k tó re  lu b  bez masek,
się wre w szy s tk ic h  p ra w ie  H ra b s tw a ch  A n g ie lsk ich  W  ro k u  zeszłym  spotrzebow ano w  P a ry ż u i
o d p ra w iły , u la  rozpoznania  sm utnego staner w ie - 71,000 w o łó w , 8600 k ró w , 85,000 c ie lą t, 29.000 za- 

cel nie zgromadzenie h rabstw a  N o r fo lk ;  jęóy , q5o,ooó pu la rd  i  kap łonów , 2 m ilio n y  3oo,ooo 
M ów ion o  tam  o u c ią ż liw y c h  podatkach. Z ab ra ł k u rc z ą t, 920,ooó’ gołębi, 13 1,000 k u ro p a tw , y4 m i-  
nap rzód  głos a lderm an. T h u rte ll. O ś w ia d c z y ł, iż  l io n y  jay , 6 m ilio n ó w  533,000 fu n tó w  masła, 11 m i-  
p rzed  k i lk u  la ty  chciano, aby podpisa ł adres >0* lio n ó w  fu n tó w  cu k ru , m ilio n  764 5oo fu n tó w  sera, 
b eym u ją oy  k łam stw e, pochlebstwo d la  M in is tró w  i  codzień yo4,6oo fun tów ' chleba. W y p ito  zaś: 4g 
za ich  oszczędność; o d m ó w ił tego z p o w o d u , iż  m ilio n ó w  172,000 tn ia r  w in a , p iw a , jab łeczn iku  i  
K ró l,  czyU racaey M in is tro w ie  jego, w k ró tc e  po w ó d k i, a I  m ilio n ó w  fu n tó w  k a w y .



Podług ka lendarza duchownego z n a jd u je  sie 
w e  F ra n cy  i  35,236 x ięźy , z k tó ry c h  14,870 ma 
przeszło la t 60. W  ro k u  zeszłym  weszło do zako­
n u  4 i 56 lu d z i, z k tó ry c h  i 455 w yśw iecono. U m a r­
ło  i 44y x ięży . L ic z b a  u czn ió w  duchow nych  w y ­
nosi 25,4 07.

(z K u r . W arsz .)  P e w n y  dzie rżaw ca w  o k o lic y  
N a u f lm t  dosta rcza ł w ie lu  m iastom  i  P a ryżow i w y ­
bornych  serów , m ia ł on i 5 ty s ię c y  sz tuk  bydta, lecz 
pożar g w a łto w n y  w  jedney c h w il i  oga rną ł w szyst­
k ie  obory , i  an i jedno bydle uchron ien iem  nie zo ­
stało, am a to row ie  se rów  zb ie ra ją  sk ła d k i d la  ow e­
go dz ie rżaw cy.

W iz e ru n e k  N apoleona  juz p u b lic zn ie  przeda- 
ją  w  Paryżu .

[z Gaz. beri.) P a ry ż  d n ia  21 s tyczn ia . N a po­
siedzeniu dn ia  19 zd aw a ł Pan M a r t ig n a c  spraw ę 
w  im ie n iu  kom m issy i w  rzeczy  p ra w a  w zględem  
gazet. „  N im  p rzys tą p ię  do / .  poszczególnych 
a r ty k u łó w  ̂  p ro je k tu  do p raw a , n iech  m i w o lno  be- 
dzie z w ró c ić  w  ogólności uwagę na pism a p e ry o d y - 
ęzne- N ie  będę m ó w ił p rz e c iw  ko rzyśc iom , z pism. 
ta k ic h  w y n ik a ją c y m . W  k ra ju , gdzie w szyscy  o- 
b y  w a te b  m ają u d z ia ł w  sp raw ach  p u b liczn ych  i  
gdzie^ wolność panuje, jest rzeczą nader p rz y z w o ­
itą,^ aoy dz ia łan ia  u rzę dó w  k ra jo w y c h , w yd a rze n ia  
ważne i  p ra w d y  pożyteczne, do w iadom ości pow ­
szechne/ d och od z iły . W p ły w  o p in ii p u b lic z n e j 
na dzia ła  n ią  w ła d z y  k ra jo w e j ma w  ty m  w zg lę ­
dzie pożytek n iezaprzeczony. T y m  czasem jest rz e ­
czą rów n ie ż  o czyw is tą , że pod ta k im  rządem , jak  
nasz, is tn ie n ie  gazet nie jest jedyna  i  n iezbędną 
rę k o jm ią  p ra w  obyw ate lsk ich . G dzie  jest p ra w o  
podaw ania  p e ty c y y , gdzie m ów n ica  i  p rzys tę p  do 
ro zp ra w  zgrom adzenia obradu jącego są w o lne , gdzie 
sądy są niepodległe, a udzie lan ie  za pośredn ic tw em  
d ru k u  n ik o m u  n iebronne, tam  gazet n ie  m ożna u - 
w a z ic  za konieczne organa, a czko lw ie k  p rzez dłu*. 
gie n a w ykn ie n ie  w  po trzebę sie za m ie n iły . N a- 
s tręcza się p rz y te m  uwaga, k tó ra  zd a je 's ię  zasłu- 
g iw a c  na w yłuszczenie. P rzyym u jac .y  nas ieb ie  w y ­
daw anie  gazet, s ta ra  się z a z w y c z a j m ieć z te *o  
jafcą ko rzyść , 1 ma zatem  in te res  p rz e c iw n y  in te -  
ressow i społeczności. T a  życzy  porządku , poko ju  
je u  o sci 1 posłuszeństwa p ra w u , gazeciarze zaś ma­
ją  w  ty m  in te res , k ie iy  jest n a tło k  w y p a d k ó w , 
k ie d y  ca ły1 ś w ia t w yg lą da  z n ie c ie rp liw o śc ią  « Л  
s tępstw a  rzeczy ; m .m otontiS  stanu poko ju  i est  
n la n ie b  zaborczą . Skoro ty lk o  nam ię tnośc i sa 
usp.oue, a rozhukane  u m y s ły  uspokojone, n ie d o l 
staje gazetom  w ą tk u  i  życia. W szakże  m o„ 8 
Się z m y d o w a c  pism a peryodyczne, k tó ry c h  au- 
C iow ie  m ają  ty lk o  dobro pub liczne  na w id o k u , i  

k tó ry c h  m m ite ressow aua  g o rliw o ść  nayślaehet- 
n ę y s z e tn i zaleca się uczuc iam i. A le  ja k  n ie ró w n ie  
w iększą m usi bydź liczba  ty c h , k tó rz y , jako za- 
p r/.ys ięgh  n ie p rzy jac ie le  z im nego rozsądku odzv

Z t ó  a  d/ h l T i?tnJŚOi’.11 >ędą poch.ebiająo nam ię tnośc iom . M ó w . 
m y  o tw a rc ie : proponow ane p ra w o  n ie  daje zupe ł- 
ty lko V°o W  UU Р І іт  P£ry o d y c z n y c h ,)  id z ie
к о п Л Л  ’■ C b  r ^ lSy  ’CS° raoS% się ostać p rz y  
Eto v l ł ° y i ' J dyo7  Praw<> to  zasadnicze zas trze l 
РГаѵГоіГѵ 138 * Qie- SaZet > a  za b ro n iło  w ła d z y  
» t a W  „  “ ł  ®8ra .n,,cza<stegq .nadan ia : n ie  pozo- 

y  . 0W?C,,Z® Z3j;Pd rozprzężen ia
dla ’"test> nat W I -' 6 rn3f r °ś°i> ale n ie m og lib yśm y

Z3SaK s ts t9W y’ k tó ry c h  t r V a łk  
ź liśm y  a fehv onchodzi' A to l i  n ie  zna le -
p rze b y ta  g ran ice1 k p“ s ty t " cya P ło ż y ła  w  tem  n ie -
p rzez d ra k  опіпѴа ° iWr *  ?!la  °g la szać każdem u 
5c a °P l ln ą  swoje. A le  n ie  w v ra ża  tcem
Й Г Й Г - 1̂ .  ka^ m u ,  dawać T d z f e ń  polto

ale r fa k t  n°  а ^ У  te m  n ie  t ^ lk o
Ь е і  Л  ta ’ p rzyp om n ie n ia , nadzieje, p ra w -
£ Іе Ы -о  Zy'VC n m v in y  Poruszać, a ty m  sam ym
Ś1 hv L t zapuszczającego się w p ły w u  używ ać. Je.
tacza ł b . w f ° i W tC.ra" . w" P rzyk ład z ie  A n g lią  p rz y . 
t rz Y c l/ ip K rn b t^  v.OWItL z czasem pam ięć

# w “ = №r z T t t o ń  n a ­
rządzen ia  u a s f l  „ r L  , f ’ k le d y  p o lity c z n e  u . 
m em  Л Л Л  )  p rzeciąg iem  czasu i  dośw iadcze­
n iem  u s t a ło ^  u tw o rz ą  ducha p u b liczn e g o , k i ł y

Surow ey ale n ie  n ie p rz y ja z n e j , codzienn ie  w  za . 
p y ta n ia ch  sw ych  is tn ie n ia  m o n a rc h ii p rzestrzega- 
jącey doczekam y się o p p ozycy i,w te dy  będziem y m o­
g li  u dz ie lić  naszym  p ism om  pe ryod ycznym  ta ic iey- 
w o i nos c i d ru ku , ja k ie j  ang ie lskie  używ a ja . “  (ѴѴѵ- 
m ie rz o n y  ten  do le w e y  s tro n y  napad s ta ł sie po 
w odem  do głośnego szem rania, w ie lk ic h  ha łasów  
І  d,lu Sley  p rz e rw y ; n aw e t Pan St. A u la ire , po za-
a ^ h J ° n ^ m zdaw an iu  sPra w y> u c z y n ił w n ies ien ie , 
ażeby m ie jsce  to  w ym azane  b y ło  w  d ru k u , co je ! 
dnak p rezyden t o d m ó w ił: regu lam en t bow iem  n ie  
pozvvala p rzys tępow ać do roz trząsan ia  jak iegokoR  
w ie k  zdania s p ra w y  kom m issy i w  ty m  dn iu , k tó ­
rego odczytaną była ). T u  moyyca p rz y s tą p ił do 
okazania n iedosta teczności dotychczasow ych  p ra w  
w zglądem  d ru k u  jako  i  cenzu ry , i  s ta ra ! s ie ^ M -  
sU ,v ,c  p rze p isy  nowego p raw a , jako właściwsze 
do dopięcia zam ierzonego c.elu, K om m issya  ( rz e k ł 

n) podaje n ie k tó re  o dm ia n y  w  p ro je kc ie  m in i-  
s te ry a ln y m . Chce ona, ażeby p ie rw s z y  е х е т р іа г к  
pism a z łozony b y ł każdego razy  u  p ro k u ra to ra  k ró -  
ewskiego, aby m óg ł m ie ć  dosyć czasu do p rze czy*

c.o, n iegodziw ego, do zapobieźc, 
n ia . Chce także, ażeby w y ra z  „  D ąże n ie *  jako je - 
dnoznaczący co 1 „  ciuch “  b y ł opuszczony, t r y b u ­
n a ły  zas m ają  uważać duch  gazet la k  jak 
się. w yda je  w  c a ły m  ciągu a r ty k u łó w  , a to  jako  
upowaznm ne do zaw ieszenia lub  zupełnego zabro­
n ie n ia  d ru k u  jakiego p ism a peryodycznego. Chce 
nakoniec, ażeby podczas p rz e rw  m ie d z y  p o s ie d z i 
m a rn i, postanow ien ia  k ró le w sk ie  ro z trz ą s a n e b y ły  
na radz ie  m in is tró w , Z d a ilie  to  s p ra w y  b y ło
w v ^ L P?:ZeryWU" e5 aI? w m w y  oburzen ia  sie na 
w yra żan ie  opposition hosiile , p rz y ję te  b y ło  g rze ­
c z n ie j jak  odbyte p rzez Pana C h i/f le t.)  6
i .  1- t u  rozpoczę ły  się o b rady  w zg lędem  p ra w a

h l ł  P / f rVVSJvy m  zmóvvrcó w  jem u  p rz e c iw n y c h  
b y ł Pan. CorcelUs, N ie p rę d k o  p rzysze d ł do m ó-
w iem a. P rze ryw a n o  m u  zaraz ja k  ty lk o  c h c ia ł 
zaczynać. Pan la  F i t  te c h c ia ł od p rezyden ta : aże- 
by p rzed w szys tk ie m i іп п е п ц  rz e c z a m i zaźadał 
od ra n a  ir fa r t ig n a c  w y tłu m a cze n ia  w zg lędem  w y ­
razu  U ppozycyi n is p rz y ja z n e y  (opposition hostile ) 
k tó ra  ma zagrażać n iebezp ieczeństw em  m o n a rc h ii: 
U św ia d czy ł on w p ra w d z ie , źe w y ra z  te n  n ie  śc ią ­
gą się do iz b y ,  ty lk o  do n a ro d u ; ale żeby ośw iad ­
czenie to  jeszcze raz  u roczyśc ie  p o w tó rz y ł, n ie  
z e z w o lił na to  p rezyden t. N areszcie m ó w ił Pan 
Corcelles w  ś ró d ‘ n ieustannego szelestu. T o , co 
p ow ied z ia ł, m e n a y le p ie y  b y ło  p rz y je te . R o b ił l i ­
czne zboczenia m ó w ił o b u d ż e c ie /o  k o rte z a c h  
m sz pańskich, o A u s tro -kom m issya ch . P ow iada ł, że. 

• ta k c y ą  jego p rz e c iw n ik ó w  n a tc h n ę ły  f u r y e ; w y -  
w  Przec i Wny m  św ie tle  d w ie  w ie lk ie  p a r ty e  

d z ^ lą c e  P ra ncyą  (s tro n n ik ó w  w y n ik ły c h  z .re W o - 
rm c y i, sp raw , i  czys tych  m onarch is tów ,) k tó rz y  chcą 
k o n tr - re w o h ic y i i  za ko ń czy ł tą  p rz e s tro g ą : ażeby 
izba  pam iętała^ źe massa o po ru  w e  F ra n c y i jest 
■Wielką, .ze naród, i  w oysko  n ie  -po z w ala  ja c z y n ić  z  
siebie ig raszk i. D a leko  s p o k o jn ie j,  .z "w ię kszym  
n ie rp w n ie  d la  s łuchaczów  in te re s s e m , i  z g łębszą 
p rz e n ik liw o ś c ią  m ó w ił po n im  Pan E tie n n e  p rze­
c iw  p ro je k to w i do' p raw a , poczem  o b rady  odłożono 
zo s ta ły  na 22 s tyczn ia . W  m ow ie  osta tn iego znay- 
dpw ało  m ię dzy  in n e m i następujące m ieysce. 
„  W y d a n o  w oyn ę  k o n s ty tu c j i :  z począ tku  n ap ą - 
stow ano ją  s k ry te m  nag inan iem , po tem  c iem na na - 
u  ą, n a le j p rzez p rz y w o ła n ie  n a d zw ycza jn e y "m o ­
cy ; us iłow ano  poddadź ją  w y ż s z e j w ła d z y , a ta k  o -  
bok w ła d z y  tw ó rc z e j,  n iszczącą, obok ż y c ia  śm ie rć  
postaw iono. D o tąd  przestaw ano  na tw ie rd ze n ia ch ; 
te ra z  p rzys tę pu ją  do fa k tó w . T a rg a ją  się o tw a rc ie  na 
k o n s ty tu c ją  w d z ie ra ją  się do jey  środka n ie  d la  od ję ­
c ia  jey k s z ta łtu , ale jey  życ ia , p u b lik a c ji .  Znoszą sad- 
p rzys ię g łych ; w y trą c a ją  p o ś re d n ic tw o  społeczności; 
-m in is tro w ie  z ry w a ją  zw iąze k  sw oy z narodem . N ie  
da ję  sądu mego na n ich : zostaw uję  to  M o n te s k iu ­
s z o w i ’ „  Rząd d e ce m iw ra tu , s łow a  są M o n te s k i-  
sza, o b ja w ił s ię  w  p ie rw s z e j ц chwale" s w o je y ; u -  
chw a ła  ta  za b ro n iła  w o lnośc i p ism a.(< Jako p rz y -  
ja c ie l k o n s ty tu c y jn e g o  tro n u  i  w o lnośc i, odrzucam  
zgubne p ra w o  gązetnę, i  ostrzegam  o n iebez­
p ieczeństw ie- » N ie  dosyć je § t w p ro w a d z ić  ja k i*



p ra w o ; potrzeba m u nadadź trw a ło ś ć ; chce rząd  
ja k i is tn ie ć , te d y  po trzeba m u w ięcey  ja k  pod da- 
jn ia  sie łudu t potrzebu je  jego pośw ięcenia się. i  
m ó w có w  zapisało się do b ron ien ia  p ra w a  dz ien ­
n ikow ego; 27 chce m ów ić  p rz e c iw  n iem u.

8  _

W  ł i  O C H  Y.
Iz  Gaz. W a rs z )  O d g ra n ic  w łosk ich  d n ia  16 

styczn ia . W  T u ry n ie  w yszed ł obszerny w y ro k  
K ró le w s k i nakazu jący w ykon ać  przysięgę w ie rn o ­
ści M onarsze. W s tę p  jego następu jący. „  D z ię k i, 
ja k ie  w in n i jesteśm y O patrznośc i B o zk iey  za p ręd ­
k ie  p rzyw ró ce n ie  porządku  i  spokoyności w  k ra ­
jach  naszych, w k ła d a ją  na nas obow iązek, abyśm y 
ja k  nayściś ley dope łn ić  ka za li uroczystego 1 r e l i-  
c iynego  a k tu , k tó ry  p rz y  w s tą p ie n iu  na t ro n  M o ­
n a rc h y , w  ob liczu  N a y  w y  isze y  Is tnosc i, u tw ie rd z i 
w za je m n y  w ęze ł m ię dzy  K ró le m  a na rodeń i."

H  I  S Z P A N 1 J A.
(z Gaz. W a rsz .) M a d ry t  d n ia  <5 stycznia* 

Jenera łow ie  Q u iro g a , R ieg o, A rco  - A rgue ro , Lopez  
Bannos  i  E sp irtosd  o trz y m a li o rd e r s. F erd yna nd a  
z  w ieńcem , jako  nagrodę narodow ą.

Z m a r ły  dcputoW anyМаѵагго  zapisał stanom  ca- 
łą  sw oję  b ib lio te kę ; jes t to  p ie rw szy  d a r tego rodza ju .

P o r t  u g a l u  a .
(z Gaz,. W a rs z )  L izb o n a  d n ia  5 styczn ia . G d y  

w  stanach b y ła  m ow a  o u tw o rz e n iu  banku naro ­
dowego, P. M o u ra  p o d z ie lił p rz e c iw n ik ó w  jego na

3 klassy, to  jest, na n iew iedzących  co jest bank i  
ja k i z niego pożytek, na trw o ż liw y c h , aby n ie  w e ­
szło obce w o js k o  i  n ie  zn ios ło  banku, w łaśn ie  jak. 
g dyb y  stan P o rtu g a lii b y ł podobny do N ea po lu , 1- 
na lic h w ia rz y , k tó rz y  się boją upadku  z u s tanow ie ­
n ia  banku. -U c h w a liły  s tany , iż  cudzoziem cy m o­
gą bydź  pewne m i k a p ita łó w  sw o ich  i  p r o w iz j i  w  
banku, ró w n ie  jak k ra jo w c y , bo podczas w o y n y  na­
w e t uważane będą za św ię tą  w łasność.

T  U к  C Y A.
(z K o r r , W a rs z )  W s z y s c y  w  S tam bule spo­

dz iew a ją  się nowego potom ka Su łtana, bo jedna z 
fa w o ry t" je g o  jes t b łiz k a  rozw iązan ia . T a k ie  je s t 
p rz y n a jm n ie j  życzenie m uzu łm anów .

D a n i i  A. .
(z Gaz. W a rs z )  K openhaga  d n ia  19 g ru d n ia *  

W  czasie, k ie d y  w szyscy m ó w ią  o /F u rk a c h  i  w o j ­
n ie  z n im i,  w ypada  Wspomnieć, że i  tu te js z y  ga­
b in e t s z tu k 'p ię k n y c h  posiada także  k i lk a  znaków  
z w y c ię z k ic h , zabranych  T u rk o m  w  w oyn ie . A d m i­
r a ł A de le r , b oh a ty r m orsk i duńsk i, zdobył je  ro k u  
i 654 w  b itw ie  m o rs k ie j n ieda leko  w y s p y  2ejiedo&. 
Pałasz dow ódcy tu reck iego , cugle jego na k o n ia , 
za tru te  s trz a ły  i  t. d. z n a jd u ją  się w  ic h  kczb ie .

K u rs  w ile ń s k i na assygnaty od dn ia  3 i  janu ­
a ry i:  ru b e l s reb rny , 3 rub le  kop 85J, cze rw o n y  z lo ­
t y  n o w y  ru b li  11 kop ie jek 77, s ta ry  ru b li  u ,  ko ­
p ie jek  58, im p e ry a ł r u b li  З7 kop  47 І.

W olno drukować F , N . GolaAski C ii .  Kom .Cenz.—  w W iln ie  w D ru kam i l ie d a k c y i.

Po z e 0 *

3  W edle Ukazu Jego Imperatorskiey Mości 
Sanówładnacego całą Rossyą etc* etc. etc,

J P P . Petronelli primo Nowińskiey ad prae- 
sens Daniłowey matce, P iotrow i Gawry łowiczowi 
Nowińskiemu synowi mai obetnie mu, M ikołajow i 
Trawinowi opiekunowi do ukryć, a funduszu na­
leżącym, a Józefowi Krzyżanowskiemu Prezyden-  
towi nowo dodanemu, M ikołajow i Iwanowiczowi, 
Nowińskiemu bratu zeszłego D ym itryN ow ińskie­
go, P e llag ii Kożewnikowey, i  Iry n ii M ielnikaf 
ujey siostrom z dokładam ich mężów i  opieki, 
W ie ry , Alexandrze, Annie córkom, Iwanowi sy- 
nowi zeszłego Iwana Nowińskiego brata D y  m itry i  
Iw anow i Zaozierskiemu, Iwanowi Szarapowi o- 
piekunom tychże nieletnich sukcessorow, wszyst­
kim probować mogącym własnictwai towarow w 
ukryciu pozostałych, pozew edyktalny przed Sąd 
M agistratu  Wileńskiego z cytacyi J P . Iwana Iw a * 
nowicza Darniowa z Ostrowa, w referencyi, do 
dekretu *821 roku mca marca i 4 dnia zapadłe­
go, i  w skutkach przyjętego wynasza się oto :  do 
w ykrycia i  wypróbowania czyli towary w schro­
nieniu dotąd będące i  na satysfakcyą summy dla 
la ł .  dell. w  exdyw izyi odeszłey z rekognosko- 
wanty rubli aśsygn, 16 , i 45 kop, 55 Ao dalsze« 
<T0 wypróbowania aktorstwa przez obzał. sukces• 
7orou> D y m itry  Nowińskiego nieoddawanych, na­
kazana została adcytacya tychże obżał. su­
kcessorow przez edyktalny zapozew , dlaczego
skutkiem i dekretu i art. 28 roz. 4, jako w rzeczy 
Gościnney pozywa do Sądu M agistratu W ileń ­
skiego i  prosi nakazania złożyć dowody do prze­
konania o należeniu tow arow y czy do sukcesso­
row D ym itry  Nowińskiego^ czy do Petronelli pn~

W ysokość Barom.

O bserw ac je  7 r7 d s s iT ~ I aŚ  cal. 5 , 1 5  lin .

m e n ro h g i-  dnU 2 <rednia I  aŚ -  2,0 -

c t n e '  d n ia  5 ę o A u  7  |  2 8  -  1 ,7  -

hio Nowińskiey ad praesens D a rn io w e j, czy da 
usatysfakeyonowania prctensyow G aw ryły  N o ­
wińskiegoy a dotąd przed luytacyą majątku Gaw­
ry ły  Nowińskiego ukrytych , a po mewyprobowa- 
niu przez ich aktorstwa skutkiem dekretu exdy- 
wizyinego całkowicie onych dla żał, d tlat, p rzy­
sądzenia, ped niejawienie się w terminie artykułem  
28 roz. 4  przepisanym, ammissyi wiekuistey z a ­
pisania, bliższości we wszystkim ż a ł. uznania, do- 
wodow utwierdzenia i  expens prawnych powrót 
rubli assygńó 1000 sądzenia.

Roku i 822 mca januar,20  dnia woźny świad­
czę, iŁ tegó pozwU edyktainego w sprawie JPana  
Iwana Iwańowiczd D aniłow a z Ostrowa, jako  isto­
tnego pretensord dó wszystkich funduszów G aw ­
ry ły  Nowińskiego, po JJPP . Petrcnellę primo 
Nowińską a dopiero Daniłowę, je y  syna P io tra  
Nowińskiego, Opiekunów M iko ła ja  \Traw ina cią­
gle zayrhująccgo się i  Józefa Krzyżanowskiego 
Prezydenta Magistratowego takoż dopiero dc da­
rtego, oczewiśta w ręce, d zaś po M ik o ła ja  N owiń- 
ekiego, P e llag ią  Kozewnikowę i Irym ę M ielm ko-. 
wę braci i  sióstr D ym itry  Nowińskiego, W ierę, 
Alexandrę, Annę córek i  Jana syna Iw a n a  N o ­
wińskiego, jako  sukcessorow, i  ich opiekunów Jana 
Zaozierskiego i iwana Szardpowa, do d rtw i R atu ­
sza W ileń . i  Gazety Kuryera L it.' popodawałem, 
i  o rozprawie w Magistracie Wileńskim oznaymi- 
hm . D a t ut supra.

Stanisław Parymanowki W oźny Ptu W ileń ,
Roku 1822 mca Januaryi 20 dnia przed a -  

ktami M a g . W ilna  stanąwszy obecnie W oźny  
Ptu W ileń . Stanisław Parymanowski ten kw it 
swóy rellacyijiy podanego pozwu ofitiosc zeznał 
przyjąłem  1 że jest w aktach świadczę. Ignacy  
..Misiewicz Regent. ____ _

I O dm iana  w  p o u ie t.

Poludn. W schód.

Południow y

P eludnniow y

Pochm urno

Pochmurno

Pochmurno



DO DATEK DO G AZETY K U R Y E R A  L IT E W S K IE G O  N. i 5

W ilno dnia 5 Lutego 1822 Roku v. ś.

T e a t r  W i l e ń s k i . w  i synom  H fy n ie w ic ż o m  $ W ik t o r y i  T u n ik o w e y
D ziś w  p ią tek , to  jest dnia 3 fe b ru a ry i 1B22 ro -  S e k re ta rz  : z dokładem  jey  męża T u n ik o w a ,

ku  dana będzie nowa kom edya z F rancuzk iego  pod G rzeg o rzó w ! i  A n ie li D e tiisew iczom  T y t .  Sow . 
ty tu łe m  n iedow ie rzan ie  i  p rzekora , po k tó re y  na- i  S ekre t. Sądń G ł. lg ó  D epartam en tu  G u be rn ii 
stąp i w y ją te k  z T ra g e d y i D z iew ica  O rleańska, za- G rodz ieńsk iey , ia k  ró w n ie  i  A leXandrze  H ry n k ie -  
ko iic zy  now a Kom edya  z F rancuzkiegÓ  pod ty tu *  w ic z ó w n ie  sukces. po zeszłym  M a rc in ie  I l r y n -  
łem  Pah na Pól k o rn ik ie m  w  ty m  d n iu  JPani L e -  k ie w ic z u , Janow i M e je fd w i)  Janow i i  E leonorze  
ducllow ska i  JP. W e ro w s k i os ta tn i raz będą. m ie - z M e je row  R a iite m b crg om  , A n n ie  M e je ró w n ie , 
l i  zaszczyt ukazać się nd. Scenie tu teyszey. aiikcessorom  zeszł, E rn es ta  Me jera, S te fanow i Z a -

-----------------  b ie lie  b. Dep. K o m . K w a te r ; m. G rodna, S z lln ym
L u iz ie  m atce, Józefow i* Ja»ow i, K onstan tem u i  

1 ОД Rządu gubernia lriego L ite  w sŁo -G r odzień- A IeXańdroW i synorn R udz ińsk im , Janow i  i  A n n ie  
skiego ogłasza się: iż  d la  nabyc ia  znaydującego się P o lu tom  b. W o j i  Sądowym  m„ G rod na , A o ry a -  
w  tu tćysze y  g u h e rn ii w  m ieśc ie  p o w ia to w ym  S łó- n o w i i  D oroc ie  C harynom  B tirm . G rudzień ., K a -  
n im ie , m urow anego dom u żyda C ha in ia  Ó w sie jo - ro lin ie  i  A lb e r ty n ie  W pan ieńskim  zos ta jącym  
xx'icza L a n d y , oddanego na ewstkcyą różn ych  do- stanie  R udz ińsk im , sukcessorcm  zeszł Józefa R u - 
starczen p ro w ia n tu  w z yw a ją c  się życzący, k tó rz y  dzińskicgo* M a rya n n ie  Januszk iew iczów ey w espó ł 
zechcą p rzy  bydź na ta rg i \vr te rm in a c h  now o ńa- z jey p raw ną opieką, W  o yc ie ch o w i i  A n n ie  K re -  
znaezonych, to  jest dn ia  18 i  19 n i ca a p ry la  b ie - tew iczom , Tom aszow i T a r  ty  Ile, S te fa no w i C yb u l- 
żącego 1822 ro ku , do S łon im sk iego  m ieskiego R i t i i -  skierńu T y t ,  Sow. , i  w s z y s tk im  in n ym  m ie n ią - 
sza, na trz e c i i  osta teczny do tego guberń ia lhegd cym  się bydź k re d y to ra m i i  p re ten so ra tn i ze- 
R ządu  za t r z y  m iesiące, , od czasu óstatn iego w y -  sz łych  K la ud ow , n ie m n iey  S ta r. S echa row i A lp e - 
drukowania? k tó re  p ó ź n ie j nastąpi w  w iadom o- r o w i i  dalszym  w yka za ć  się m a iącym  ich  d e b ito - 
m  ościach Sankt pe te rsbu rsk ich  lu b  M osk iew sk ich , rom , a nakoniec A n to n ie m u  Z y  s zk i e w i c z o w i , P i-  
D n ia  i 5 ja n u a ry i 1822 ro kd ; E x p e d y to r  .Krupowstczi sa rzow i m a g is tra tu  m . G rodna , jako b y łe m u  ze-

 _________:ę  sz łych  K laudow  i  je y  c ó rk i op iekunow i; a dziś
za jm u ją ce m u  się a d m iń is tr . funduszoxv po K la u -

i .  R oku  1822 m iesiąca iś fyćzn ict 17 d n ia  W dach, podobnież S tan is ła w ow i P o inc ie , Dep K om . 
skutek. D ekre tu  rem issyynego  Sądu Z ie m . ' ptpu  K w a te r.*  jako A d m in . pozew  e d y k ta ln y  p rzed  Sad 
Z a w . w  ro ku  18.21 _ nowem bra  16 d n ia  zapad łego , ta x a to rsko -e xd yw izo rsk i funduszów  zesz łych  Ja- 
tu rę  ectdyw iZyą F o lw arków  O lechniszek Szwakszt na i M a rya n n y  K la ud ów  W m ieście G rodn ie  ag i- 
zeszłego K a p ita n a  K o z ie iła  w  pele Z a w . lezących  tu ją c y  się, z p o w ó d z tw a  A n to n ie g o  P o lu ty  w  zu- 
przeznaeża j ącegp , Sąd taxa to rsko  exdyw jzo i sk i pe lney re fe re n c y i do d e k re tó w  w  Sądach M a g i-  
D ekretem  p ie rw szo  z jazdow ym  w  7 \  id ą cym , n a  s tra tu  m iasta  G rodna, i E x d y w iz o r. na s ta łych , do 
d n iu  36 praes. w  m ajętności O lechniszkac/г ó g ło - uprzedn io  w ynaszanych żałob, do w exlóvv U rodzo - 
szonym , kom purtacyą  na w szystkich  stronach do nem U Bazylem u D y m o w ik o w i p rzez zeszłych  K la u -  
K a n c e lla ry i Z ie m .,p t tu  Z a w ile y . na dz ień  1 n ia r-  dew pow ydaw anych  i  Zapisanych na onych  p rze - 
ca te ra źn ie jszeg o  ro ku  z czt e r onied z ie ln ą  p e rs y -  le w ó w  ża łm u s łu ż ą c y c h , i  do ty m  podobnych do- 
stencyą p rze zn a czy ł; oraz po  naznaczen iu  w y -  w odo w i  p ro ba cyow  p ra w n y c h , szczególnie zaś 
m ia ru  u ła tw ie n ia  dalszych czynności p ie rw szem u  w ynos i si&. o to : w  zniegu. k re d y to ró w  zeszłych  
te rm in o w i w łaśc iw ych  z jazd  powtórny). Sądu n a  Jana i M a ry a n n y  K la u d ó w  Sąd m a g is tra to w y  m ia - 
dz ień  21 augusta  idącego ro k il odroczyły w  k tó ry m  sta  G uberu. G rodna , po nadu ftym arnem  sko n w in - 
te rm in ie  i-b y . Wszystkie s tro n y  pod  ry g o re m  z a p i-  kow an iu  ic h  sukeessorów  obża łnych  n iże y  porm e- 
san ia  am issy i na n ie  staw ająęyćh s ta w a ły  p rze z  m onych, s tosow n ie  do oko licznośc i i  w y w ią z u ją -  
trz y k ro tn ą  aw izacyą  W K u ry  er ze L ite w s k im  za* cey się p o trze b y  , oraz żądań s tron , d e k re te m  
w ia d a m ia . A n to n i K o c ie łł Sędzia Z ie m , p t tu  ZaW . sw ym  R em issyynym  w  ro k u  1821 jan ua r. 2 dn ia  
e x d y w iz ii p re z y d u ją c y , Ste fan  M ack iew icz  Sędzia  za fe row anym ," przeznaczyw  szy jeden Sąd ta x a tл г- 
Z ie m s k i p ttu  Z a w il.  exdyw izor> J ó z - f  B ukow sk i s k o -e x d y w iz o rs k i, na jednoczasowe w s z y s tk ic h  
p isa rz  Z iem . Z a w il.  e rd y w iz o r. sporo w  s t r o n , z ja k ie g o ko lw ie k  bądź w zg lę du

R eg en t F L  r y a n  H a łk o . W p ływ  do funduszu po K taudach pozostałego m a-
~~--------------  ja cych , potrzebne ku  te m u  ce lo w i p rze p isa ł re -
F  o Z ć w. g u ły ? za w skazów ką  jako w ych  i  Sąd e x d v w iz o r-

J* y  edle U kazu Jego 1M P E R A T O R S K IE Y  ski w  kom plecie  zebrany, m ając na baczeniu w y -  
M O SC I Sam owładnącego ca łą  Rossyą e tc . e tc  e tc . św ie tle n ie  massy m a ją tku  deb ito rsk iego , ró w n ie ż  

UUr.. A nm e  z S zre te row  Dv m itry o w e y  z as- ważność s tosunków  do onego re g u lu ją cych  się, 
systencyą jey męża A je xa n d ra  P io tro w ic z a  D y -  tudz ież  m ając na p rze dm ioc ie  z okazanego i  oka- 
m itry o w a  S ow ie t., E w ie  K a ro lin ie  z S z re tte ro w  zad się m ającego dla is to tn y c h  i  rz e te ln y c h  w ie -  
w p rzód  G ó rsk ie y  a te ra z  G rą d zk ie y  z dokładem  rz y c ie li rycM eyszą  sa tysfakcyą  d la  uw iadom ien ia  
jey  męża P rokopa P io tro w ic z a  G rądzk iego  K o m - s tron  o zaczętey s w e j czynności i  dla zw o ła n ia  
in issyop iera  12 klassy, Janow i S z r e t t ę r - ^  j ai3ó- ic h  do po trzebne^ j  n ic c d h it- y  w  sw ym  sądzie 
w i A u iszczenkow i Sekr L b j  ÓKarbóW ej G u b e r  stań^ośc». p rzez aw izacyą  gaze ty  K u r / L i t .  c g ło - 
u ro a z ie ii., o ju u w i Jauowst* K ons tan tem u  synom , sic pos tanow ił, ko m p o rta cyą  na w szys tk ich  s tro -  

nie К01*се’ ł l i cl cf m m  A  niszczy nkom  po m atće  nąch na dzień i 4 a p ry la  1821 ro k u  w  kanoe ila - 
S'^e^  . ^ uzanhie z S z re tte ro w  A n iseczyn kow e y  r y i  Sądu m a g is tra tu  G rodz ień . spe łn ić  się p o w in - 
su cessorom, Joze fow i oyou, Janow i, Fc l>xow i, ną p rzeznaczy ł, in w e n ta c y ą  dw óch  trz e c ic h  czę- 
A nm e, «ozełie 1 le o f i l i  K b  in n y c h  im io n  synom  śc iów  ka m ie n icy  w  ry n k u  m . G rodna  po łoźoney, 
L  СОГ P °^om5t w u zeszłey A nny z K la u d ó w  b ro w a iu  z m łyn em  na przedm ieściu  Z an iem eń - 

o row skiey, R orow ^K im , n ie le tn iem u  L e o n a rd o w i fekim sy tu ow a nych , i  dalszych pozostałościow  K la u -  
u c n o w ic z o w i, ró w n ie  ze s topn ia  sw ey m a tk i do w, ja k  ró w n ie  w y m ia r  geo m e tryczny  u d e te rm i-  

zesz ey Johanny z K la ud ów  O buch jw ic z o w e y  suk- no w a ł, n iem n iey w^yprzedaż z puh liczney l ic y ta -  
cessoi o.VI 1 jego n a tu ra ln e m u  op iekunow i А Іе ха п - c y i m a ją tku  pod ko nku rs  oddanego zaznaczy ł, a 
r ° W1rn )Uf i  o w lczo w i> A n to n ie m u  E rn e s to w i, o - w  zadość nakazom w y ż  w zm iem oney R em m issy 

az w szys \ im  in n ym  dalszym  ja k ich  bądź im io n  k r t  d y to ro jv , d la  te rn  lepszego s tro n  w szys tk ich  
ł T łJ * "^m 81 ̂  suk cessor« m po z\e- za w ia d o m ie n ia , do w yda n ia  pozw u  p in ieyszego

O c 1 1 ‘ a£,.vannie rodz icach  M a ry a n n ie  edykta lnego, z ostrzeżen iem , iż b y  s tro n y  sub a in -
an aC Ь tudz ież  A n ie li z Im b ró w  P re - m issione p rz ys tę p o w a ły  do ro z p ra w y  zobow iąza ł, 

r ? OWeV tCe M 111ernatoroxvey ' [  n -orskiey i i  nakon iec tę ż  aw izacyą  u zup e łn iw szy  przez sie,
SolnTlr"’ 1 ancisz o w i De R am erow i Sędziem u gdy d os trzeg ł od s tro n  uchyb ,>n ia  s k u tk ó w  sw ych  

s uego p u , Ju liann ie  m a tce , Janow i, Józe fo - p ie rw szych  postanow ień , p ó ź n ie jszym  sw ym  w y -

1



t
ro k ie m  w ro k u  i f c n  №  G (,nia o p a d ły m  , speł- 

stanność m ianow ic ie  od ebża łnyc łi suk ­nie one p rzyza le c fl, d ft ig i potem  czasu p rzec iąg  
u n łv n a ł.  stanność m ianow ic ie  od obża łnych suk- 

J o ró w  zeszłych  K la u d ó w  uchyb iona została, i41 - , t  a i _    I r ,  \лл»  . « « i1 i « ł  .C- е\ п ѵл i .i: „ta k  dalece, że Sad exdy w iz e rs k i bez zasi-u lecznie - 
n ia  pow o łan ia  edykta lnego, dalszych sw ych  czyn- 
nośc iów , w  zb liżen iu  k u  ko ńco w i dzie*a s tanow ić  
n iem óg ł, i ża łu jący  d e la to r przez ten  sposob m i- 
m o  n a irze te lm eY szą  swą p re tensyą  żadnemu z o- 
b o je tm e & u  n ieu leg łą , za dwom a poosóbncm i w a ­
ła m i należna, dotąd  ani enym nieyszey sa tys iakcy i 
n ie odebra ł, “w  ta k im  p rze to  raz ie  aby obzałow am  
sukcessorow ie i  dalsze s tro n y  m e w y m a w ia ty  się 
me w iadom ością, tudz ież  gdyby ze wszelką go to ­
w ośc ią  pod s tra tą  na sw ey rzeczy  p rzys tępow a­
ły  co паѵгѵсЫеѵ , a w ięc  gdyby s ta w a ły  w  są­
dzie c x d y w / w  Iz b ie  sądowey w oyŁow sko -ław m - 
джеѵ m. G rodna odbyw ającym  się, za łcy  pozyw a 
v -v r> s tk ifK  o b ź a ł i p ros i o rekogm eyą su mm z w y -  

' rp' a ,-rm p ro cen ta m i, i  na leżącem i rekam h iam i 
na rzeci: :..aoeg - d e la to ra  za dw om a weadaiiti. je - 

la m in ry i 3 i 8 i i  r .  na ru b li srebrnych  1000, 
a ( irn  om jestuar. u n;.oz O n  r . na ru b li s reb r. 
łB o  )eszłyćhN ańą  i  M ary a r  nę K km dow  L r .

*p>r ,, u vm o v v 'k  • i .w yd a n e O li, 'a  i8 rg  jam ia r.
fi !V , . - - u n to w a . i u i  ra c y  i  n ieordaty W ak-
ta O fs  M a g is tra tu  m. G rod ha, obL tow a ne m i,
p issbodriii zaś łv .n u n y c h  p rzez te g c i D y m o w i!< a 
w  rok ii >820 apr. 1-/ d . ia  p rze lew ów  załm u ak­
to rs tw e m  nićs-przecзопуѴіі ys^uzą cem i, z o d k ry ­
ty c h  i oddanych pod konku rs  fundusze , jako to r  
m ia n o w ic ie  z dwóch trz e c ic h  częściów karnie 121- 
cv  ; iu row a ne y  1 t ó  .n ież  z gotowego grosza o 
w ydz ie le n ie  ża łm u schedy, ze w zg lędu p ie rw szo - 
ść.i 1 lepszości jego k re d y tu  przed n szys tk re m i 
іппіеш і w ie rzyc ie la m i w  tax ie  duczesney^ s io o irc -  
irtń  p ro ce n to w i odpow iedniey, *na zdarzenie ,edoa- 
k iw d ż  me w y  s ta rczen ia  funduszów  o damc lo k a ­
t y  w  tax?e w ie c z y s te j, o pokassewanie w sze lk ich  
n ie p ra w y c h  stosunków  obża łnych  sukcessorow 
z № fy c h  K la u d ó w , o zm kczem tm .uie pretensy-ow

j*ńosc w ie rz y   . ,
jw tk u  po K la u d a o h , w s p ie ra ły  i  w y k r y w a ły ,  o 
R rkogń jcyą  na obża łnych Summ i p re tensyow , ja ­
k ie  dc massy należne m i bydź się okażą i  o w y - 
św ie tle n ie  " c a łk o w ite  teyże  massy , o u ważenie 

lnu  bydź b liższym  ta k  ku  d ow odow i jako  leż 
odw odów ; e tiam  p ira m e n tc w i, c ka l ku łacy ą z Ad- 
m in is tra !d ró w  1 szkód w e ry fik a c y i, o zapisanie na- 
n ie s ław a  jacy ch i n ie p rzychodzących  s tronach  s to - - 
ró w n ie  do pow yższych  zjaśnień d e k re to w ych  am- 
m issy i i  w iecznego upadku, o sądzenie expensów 
p ra w n y c h , p z re z o lw o w a n ie  uhyprędsze i  bez ża­
dnych  już jako n ie po trzeb nych  odk ładów  tego 
w szy  st k i ego,c o e t  as u s p ra w y  iobszerm cy dow iedz io ­
n ym  i  proszonym  będzie.

R eku 1821 x b ra  16 d n ia , W o ź n y  zeznaję 
iż  tego '•pozwu edykta lnego  k o p iy  20 p rzed  Sąd 
ta xa to rsko *e xd yw jzo rsk i nad funduszam i po ze­
sz łych  Janie i  M a rya n n ie  K  landach pozostałem ! 
u s ta n o w io n y , 7. pow ództw a  szlchgo A n to n ie ­
go P o in ty  w y ń if  siory-cŁl. iad.ną J-W W , 1 W  W . 
A n n ie  D y m itry c w e y  i  jey m ężow i AUxa"pdrowiE 
D y  m it r y  o w i S ow ie t, i ka w a le r., E w ie  K a ro lin ie  
w p rzód  G ó r skiey a te ra z  G rą d zk ie y  z dokładeiń 
je y  męża, Janow i S z re tte ro w I, Janowi A n iszcżyn - 
k o w i Se k r . Iz b y  S ka rbow ey G ro dzień, oycu, Ja­
n o w i, K onstan tem u  synom , A n n ie  có rce , n ie le tn im  
A n is z o z y n k o m , Józefow i oycu, Janow i , F e lix o w i 
A n n ie , Józefie  i T e o f i l i  có rko m  B o row sk im , n ie­
le tn ie m u  L e o na rd ow i O b u o h o w i c z o w  i , A n ton iem u  
E rn e s to w i, i w sz y s tk im  inn ym  dalszym  iakichbiądź 
im io n  i nazw isk  sukcessororn zeszłych  Jana ł# !a -  
ry a n n y  ro d z icó w , oraz M a ry a n n y  c ó rk i K la ud ów , 
oczęw is td  w  kam iep icy  w śród  ry n k u  m. Grodna 
po łożoney, 2 JP. A le x a n d ro w i O buchow ięzow i ja­
k o  n a tu ra ln e m u  op iekunow i Leonarda  Obucho- 
w icza  w  o k o lic y  O buchow lczaeh w  p ic ie  G ro ­
dz ieńskim  s y tu o w a n e j: 3 J W. W . A n ie li i jey  m ę­
żo w i P reżeńcow om  Ѵ ісе - f ip b e r . T w e rs k im  w  ich  
d w o rk u  w łasn ym  w  m ieście G rodn ie  znayduja- 
c y m  się: 4 JP. T o m a szo w i T a r ty  Ile , w  m a ją tku

R u ^ o c ie  w p ic ie  G rodz ieńsk im  po łożen ie  swe 
m a ją ce j: 5. JP. S te fanow i Z ab ie lić  w  m ieście G ro -

,иіяьиѵу  лѵит. K w a te r, ó. A n to n ie m u  O siew i­
czow i; P isa rzo w i M a g is t r . i tu • M . G rodnaf  9* W o j ­
c iechow i i  A n n ie  K i t  to w ic  z om : 10. M t^ryannfe
Ja n r..г к іе w ic z o w e y : 11. Janow i i  E leonorze  R au- 
te  mb e rg o m : 12. J i\P . Ju liann ie  m atce , Janowi# 
Józe fow i^  synom , A lex .ind rze  córce  H ry n k ie w i­
czom  : i 5. W  W . P ro ch o ro w i i W ik to r v i  T u n i-  
kom , tuazież G rzego rzow i i  A n ie li D en isew ieżom  
й е к r. Sądu G ł. ig o  D epartam en tu  G rodzien . i 4. 
w yn ies ioną po , VV W . F ranc iszka  D eram era  Se- 
dziego p tu  S o k o łk i;  go 1 Stefana C ybulskiego l ’y t .  
Sow ie t, ich  P C m p o U n tc w i W .  A łe xan d i-ow i I b -

\ t T \  A T  Г '  Sa-da G l  »60 D e p a r. G ro d z ,rń .1. .S z ,a c h c tn jm  Janow i- b ra tu . . ame s ie s trz e  M e - 
je r c m i  16. L u iz ie  nra toe , Józefow i... J a n o w i. K o n -  
s ta n u .a u  i  A .e x a m iro w i a jn o m  , K a ro l in ie  i A l ­
b e r ty  me c e rk o m  _R u d z iń s k im  o ra z  J a r . , .« i i Д , .  
m e  Zfe R u d z iń s k ic h  PoJolom.- 17 S ta r. S och e ro - 
W I, Л  p o ro w i c c *  w is t o do r ą k  w  ić l ,  dom ach  i  
łm e szka m ą o h  w  n im s c e  G ro , .nie p o ło ż o n y c h  po 
pod.tw  a lem , a d l ,  .c m  l.-nszego w s z y s tk ic h  s b ł n  
za w iadom ,e f l ,a t r z y  poosobne k o f i j(f do  J . z w i o "  
s ą d o w ych  e d h i^  w- Ab,gisŁf a d e  M . G ro d n a , d ru -  
g4 w  G rc A w e  G ro d z ,e n  *  f r  . щ  . Л н  т .  t i -ц о і
p tu  щ у Щ р о .  j  iirow sk: W o ź ir tĄ .tu  C  o-
f l z i e i is k ie g o  & J

Aoku 182, , | a  Xbr.: 2 ! dnia P rzed akta- 
m , « ф .  W ч у іо W|k o -Ł a u ;„ ic -& :;o , , „ a !ta  U rodna 
stanąw szy o^ob isc , .W oźny- w yż  - n u io n f  ta -  
ко .ѵ у  Pozew - d y z u n - j  U stne,zc;..nd ' i to  W a ­
nię W .p ro lc .n i,8 «M cepto t,yn r podpisa ł, p rz y  ja-
w "  ,zezn;ln : j  h - n c y  'Z y s z b rw .c z  .P isarz Sądu 
W o y to w s k o -Ł a »  niczego G ro d z i.h , (L  S.).

, . V ,N jźey  podpisany za ło ży ł w  tu te yszym  m ie­
ście fa b ry k ę  ty to n ió »  od1 w ie c e y  p iem u A ty  
p rz y w ió z łs z y  z H o lland ,,, sposób przysposobienia 
ty tu n .o w V .6 b y  o r, xv u życ iu  uczyn id  p rzy jem n e - 
im  ta k  d la  zapachu, ja k o  i  sm aku, bez nay mnie y - 
szey szkody d la  zd row ia . S prow adaa iąc z ik  l i ­
ście p ros to  z A m e ry k i w  n a y w y b c rn ie y s ż y c h ,ty l­
ko gatunkach^ jego fab ryka  dostarcza  jnayieuszy 
ty tu n , ja k i się w  ca łym  k ra ju  sprzedawać może 
n ie ustępując naw e t tu re c k ie m u , ó c /ć rn  już i  do­
św iadczenie przekonało^ a chcąc zadosyć u czyn ić  
powszechnem u żądaniu, a by  i  w  L itw ie  skład 
sw ycn  za łozyć ty  tu m ó w , p rze to  znaczny zapas o- 
ńego z w łasa ey  fa b ry k i p o s ła ł dla sprzedaży do 
m agazynu W JP an a  Józefa Kopscha w  W iln ie  u 
k tó re g o  w szys tk ie  z jego fa b ry k i w ychodzące t y -  
tu n ie  dostać m ożna , gdz:eby się zaś inclz iey pod 
m oim  nazw isk iem  sp rzedaw a ły , chociażby i  z pod­
pisem  m ojego im ie n ia , takow e za sfa łszowane u - 
wazać na leży. ,W  Petersburgu ю  s tyczn ia  1822.

N . R. G nichart,.

1. I r  ans p o r t ro z m a ity c h  now ych  n ó t m uzy - 
c z n jc h , jako to  S te ibe lta , n ow y K o n c e r t F ieIda 
71110 i  8mo N o c tu rn o , n o w y  Е хе гс ісе  R ossin iego 
1 in n ych  .Ar.ye w łosk ie  rozm a ite  
m uzyczne , jhrzywieŻIC*
Kopscha. "

1 inne s z tu k i 
do m agazynu Józefa

O  g ł o s z  u n i e .

2. N a  m ocy N a y w y ie y  utw ierdzonego d n ia  
i 4 m arca  roku  1821 postanow ien ia  o domach go­
śc innych , restauracyach  , k a w ia rn ia ćh , trak tye rach  
U g a rkuch n ia ch 5 stosownie do onego i  do wy szłego 
w dn iu  21 decembra roku  tegoż z R ządu  Gube^A' 
skiego W ileńskiego  rozpo rządzen ia . Ratusz m iasła  
И  iłko m ie rza  ogłasza , iż  w  mieście tym  ustanowione  
ty lko  dwa tra k ty e ry , do W ydania  ko n trak tu  пй  U- 
trzym a n ie  tra k ty  er ow poiedynczo każdego iPedle te­
go postanow ienia § i 5, dopuszczają się kupcy, miesz­
czanie i  w łościan ie  m a jący  świadectwo na prawe 
h and lu  i  m a jący  wedle § 20, o dobrey kondm cie  1 
me zadłużeniu  się a testaty , a  u-ięcey postępujący ci 
rocznie d la  Skarbu m ieyskiego o p ła ty  za wolnośt 
u trzym a n ia  tra k ty  er u , o trzym a  & Ratusza rg ia ń j



W iłkb rn ie rża  na herbow ym ' p a p ie r ze ko n trak tu  nd  
la t  5<j z te rm inem  początkow ym  otw orzen ia  t ra k ty - 
eru  od d n ia  i  j u n i i  roku  1822, l ic y ta c ja  odb jw ać  
się będzie w  Ratuszu m iasta W ilk a  m ie rzą  w te rm i­
nach p ie rw szym  d n ia  5o m iesiąca ja n u a ry i , d ru g im  
d n ia  16 i  trzecim  ostatecznym d n ia  21 miesiąca  

,fe b r  n a ry  i  1822 roku , każdy p rzys tępu jący  do Licy- 
ta c y i pow in ien  z łożyć  wedle $ З9 k a u c ją , k tó ra  we­
dle Ukazu Rządu Gubcrńśkiegó W ileńskiego d n ia  
21 dećembra wyszłego% może się op ierać no domach 
m urow anych lub  m a ją tkach  ziemskich, może bydź 
przyn ies iona w biletach bankowych lub* gotowych  
pieniądzach w p ro p  >rcyi trzzec ięy . części ro c z n e j 
arędy, a  p rz y  tern dom pow in ien  by dc urzędownie  
oceniony 1 o swobodności tego tak ja k  i  o swobodno- 
ści rnn ją tku  leżącego p o w iń n e b y d i przedstaw ionej 
razem świadectwo Sądu Głównego W ileńskiego ago 
D epartam entu, w tra k ty  er ach wedle § 24. wolno  
będzie u trzym yw a ć  stół, herbatę , kawę, p rz e d n i u-in, 
wódek zagran icznych  i  Rossyyskich wszelkiego ro -  
dzaiu: Tomu, szrama, a ra k u , lik ie ró w , pączu, w o-, 
gulności wódek ze zboża wedle § r i  ustawy o Do­
borze z trunków , nu Stojek z tychże wódek wyrąb  *3- 

-nybhą p iw u  lekkiego, m iodu , /  p o rte ru  ar:g>el-
s k ie g >,4 orrts w yrab ianych  w Hossy i  na mosob a n ­
g ie lski. N ad to : m ieć nie w ięcej nad а Щ і b ila*'dyy
0 dalszych wolnościach i  ostrożnością/Th-. w kondy- 
cyach p rzę d licy lacyyn ych  w yrażono będzie i  nadto  
chcą : /  zrozum ieć całe postanowienie o trak tyę rach . 
dom ich gościnnych  , restauracyack , ka w ia rn ia ch ,
1 g a r kuchn i ach, może o n a  czytać w każdym  czasie 
w ii.ttu3zu m iasta W iłk o m ie r ta , o ćzśm przez n i- 
nieysze ogłoszenie poda jąc Ratusz do pow szechney ' 
wiadomości w zyw a życzących u trzym yw ać,w . W i ł -  
komierzu. tra k ty e ry , aby ja w i l i  się na te rm ina  wyż 
wyrażone, na lic y ta c j ą  ze wszelką gotowością do 
Ratusza m iasta W iłto m ie rz a . D a t roku  1822 m ie­
siąca ja n u a ry i 7 dn ia . Autentyczn ie  p d p m a li.  Jan  
Hausm an B u rm is trz . Józe f S idorow iez P isa rz .

, Z a  zgodność świadczę} T y tu la rn y  Sow ietm ky 
Rządu Guberń. Sekretarz N ow ick i.

2. S ku tk iem  N a y w y z e y  u tw ie rdzonego  dń ia  
i  i  ma rca 1821 ro k  u, pos Lano w ipn  ja  o dom ach G.o- 
s c in n y d i, Kestauraeyaeh, ka w ia rn iach , tra k tie ra c h  
1 garkuchn iaoh ; z m ocy oraz U kazu  Rządu G-ubern: 
W ilc a :  pod dniem  21 decembrz 1821 ro k u  p rz y  
zacytow anym  postanow ien iu  nadesłanego/ Ratusz. 
M iasta  P ow ia tow ego  Szawel. w z y w a  przez n im e y - 
sze Ogłoszenie każdego życzącego w z iąć  w  arędę na 
la t t r z y  1 pół ustanow ione w  M ieście  Szawlach 
dwa tra k t ie ry y  z k tó ry c h  jeden w  ry n k u , a d ru  -i 
w  d ru g ie y  cięści M ias ta  m ieścić się będą: na 
w zięcie ja ko w ych  wedle postanow ien ia  § xb, dopu­
szczają się K u p c y , M ieszczanie i  W ło śc ian ie , m a­
jący św iadectw o  na p ra w o  hand lu  i  ma jacy  w e ­
dle § 20, 0 dobrey ko n d iiic ie . w  re g u la rn ym  postę­
pow aniu a testata , do czego na leży  m ieć dow od o 
nicza d łużen i u się d la  pewności co roezney d la  do- 
chodu m ieyskiego o p ła ty , za u trzym a n ie  t ra k t ie ru  
praw n ie  u czyn io n y ; 1 ic y ta c y a  odbyw ać ьіс ma w  
Szawel sk im  M ie y s k im  Ratuszu w  następu jących  
dmach: p ie rw szym  ie b ru a ry i 6, d r  u, im  20 V n a o - 
statek 27 tegóS m iesiąca idącego 1822 r o k u /p o  u -  
konczeniu jakow ey, należący do zadzie rzew ien ia  
dwocn w  Szaw kich tra k tic ro v y , o trz y m a ją  od Ra­
tusza iuteyszego k o n tra k tu  na w a lo ro w y m  H e rb o ­
w y m  papierze na p rzysz łe  Ja t z p oczą tkow ym  
d la  u trzym a n ia  w zm ia nko w an ych  tra k  b e rów  te r ­
m inem  cd dn ia  1 j i łm i 1822 ro ku , w  k tó ry c h  k o n ­
tra k ta c h , będą m ie li pojaśnienie, co mogą u t r z y ­
m yw ać, a to  odpow iedn io  § 24, s tok herba tę , ka - 
Wę, przedaz w in  w ódek zagran icznych  . i  R ossyi- 
siuch, w szelkiego rodza ju  rom u , szron i u. a raku . 
Ii u e ro w , pączu, w  ogólności ^ ó d e k  ze zboża w e ­
dle § 14: ustaw y o poborze z tru n k ó w , nasto jek z 
tychże wódek w y ra b ia n y c h , p iw a  lekk iego , m iodu. 
Ш 1 !  po rte ru , angie lskiego, o raz w y ra b ia n y c h  xy 
Uossyi na sposob ang ie lsk i, n iem m ey m ieć n ie  w ie - 
e y  nad dw a  b ila rd y , cx> się zaś ściąga dalszych  
ostroznosciow 1 w o]noscio w  p rz y  l ic y ta c j i  m a jący 
zamla r „a lezpg do oney w  R atuszu z ogólnego 10- 
s ta n o w ib m ; dostatecznie p o in fo rm o w an i zostaną 
0 wszy s tb c h  w y ra żo n ych  zaprow adzen iach , o

ezem m m eyszym  Ogłoszeniem Ratusz SzawelsiG 
dając do powszechney w iadom ości, k a ż d e j  z 
czących u trz y m y w a ć  w  S zaw lach  t r a k t ie k ' n a th  
pisane po W yżey te rm in a  do lic  y tacy i ze w sze lU  
gotow ością  uprasza do R a tu sza 'S za w ehkiego  Datfc 
ro k u  1822 m iesiąca ja n u a ry i 22 dnia. J e rz y  E ib e rd  
B u rm is trz . J IU

/ a  zgodność ś w ia d c z , T y tu la rn y  S ow ic tn ik  
Rządu Guben.: S ekre ta rz  N o w ic k i.

2. Podaje  щ  do pow szechne j w iadomości- Ц  
w  skutek zalecenia J W . Q rodz ień .k iego  l
G ube rna to ra , odbywać щ  będą na w jn d k s ć jć k ? *  

miesc.e b rzeaciu  L ite w sk im  k o rd y g a rd y i z P la c . 
F orm ą  l ic y ta c je , to jes t: w  p ie rw szych dufóch t  e rm i 
nach  i u , 20 ie b ru a ry i w  B rzesk im  Z iem sko  po.  
w ia to w ym  S adzie , a  ostateczny 25 m arca  te ra ł-  
meyszego roku w G ro zisś: k iey  skarbowey Tzbie 
/byczący zatem  p rz y ją ć  na  siebie obowiązek w v m n ‘  
row am a  takowych, budow li, zechcą s taw ić  się z od 
l  ow iedniprai t rz e c ie j części w y p a d a ją c e j paśm ie- 
cie -i4g i ruoel y j  kop. srebrem summ ie ka u cyu m i 
na pierwsze dwa te rm in a  do Brzeskiego Z iem sko i  
pow iatowego Sądu, a na ostateczny %  G rodz ień ­
s k ie j ska rbow e j izby, dope łn ien ie  w y m u ro w a n ia  
ta k o a jc h  bnu.owh tem u poleconym  będzie, k tó ry  ze 
zm nie jszen iem  w yp a d a ją c e j po śmiecie sum iny, ta ­
kowy obowiązek p rz y ją ć  na siebie zg łos i się 

R adca  W in c e n ty  S tyczyńsk i 
R egestr a n t M ir n y  
R adca T y tu la rn y - J. D obrzy lew skL

A n g ie ls k i ag res t i  da ze porzeczk i.
4 H o  g ro d z ie  H J P a n a  K o rw e lla  z n a jd u ją  

się p rzys łane  zza g ra n ic y  do sprzedania  k rz e w y  
ang ie lsk iego  agrestu i  dużych  porzeczek, które w  
każdym  czasie dostać ta m ie  m ożna, ag res t po 5  
1 p o t, a  po rzeczk i p o  3  rub. sr. za  kopę krzew ów . '

T y g o d n ik  W ile ń s k i.
. U > ję  »■ w yszed ł z d ru k u  N e r  agi T y ro -  

dm ka  W ileńsk iego, w  k tó ry n , są następujące m a- 
te ry e  U p ió r  m ałżonek, pow ieść, z fran cuzk ie go . 
C ha ra k te r N apo leona , m a ły  w p ły w  ko b ie t port je­
go panow aniem , anegdoto i  uw ag i; w y ją te k  i  dzie­
ła  S ig u ra . W iadom ość  h is to r y ^ n a  o m arsza łka  
ila w iu s t, z Угап. przez M .  W ie rs z  na p o r tre t P Se- 
ude ry , z fra .li p- P lacydę Potan ’ % S o d y  „a r y z -  

т 5* к іе  1 kobiece z ry c in ą  ko lo ro w an a ) '
, iVlozna na, PVsrn<> peryodyczne pFenum ero- 

w ac w e w szys tk ich  expedycy ach gazet. Cena na 
im eyscu ru b li  sr. p ięć z pocztą  ru b ii  srebr. siedm.

S p r z e d a ż  
D om  pod N .  i 4b na u lic y  B e rna rdy  ńskiey p o ­

łożony na d-Pie u lic y  wychodzący je * t do ”sprzedania  
n a  ty c h  kontraktach-, kto by one go życzy ł kup ić  czy  
w całości czy ro zd z ie la ją c  przez półowę ja k o  z dwóch  
dziedziców sk łada jący Btę m o le  uk ładać się z sam ym  
aktorem  m ieszkającym  w swoirnr n ia ją tk u  o rnilę od  
D U n a  a na każdą  r tk w iz y c y ą  ziechać m ogącym . 
Z a  wiedzą ak to ra  rządca  A n to n i Lenk iew icz

R aku  1 8 2 2  m iesiąca ja n u a ry i 21 d n ia  takow a  
aw izacyn  może bydż p rzy ję ta  do d ruku  świadczę  

R a ro l Rom ąnou icz Sędzia G rodz. W ile n .

R  o d  r  Ocd.
2. R z ą fd y G u b e rs k i L itew sko  -  W ile ń s k i w  

s k u te j za lecenia JAV. Z a rz ą d z a ją c e g o  G ubern ią f 
W ile ńsk ieg o  Vice G uberna tora  i  K a w a le ra  B o r ­
n a , danego tamu R z ą d o w i na osnowie kom m un i- 
k a c y i J H  . M in is t r a  F inansów  , do J W \ L i t e w ­
skiego W o jen ne go  G ube rna to ra  nadesłanej- o 
zreparow am u ta m o ie n m g o  dom u w  mieście Kow ~  
me z n a jd u ją c e g o  się, na co ma bydź w y d a n a  te  
skarbu sum m a;  naznaczyw szy na ten p rze dm io t 
te rm ina  w  dn iach  і о , л ,  z a p ry la  m iesiąca n i .  
nieyszegó ro k u , w z y w a  życzących  p rz y ją ć  na  
siebie reparacyą  rzeczonego dom u z  te rn , t £by  
c i zyczą cy  j a w i l i  się napom ien ions te rm in a  d la



targów i  zawarcia kontraktu, % prawnemi i  do*
statecz.ne.mi k a u c ja m i, do U  g o i  R z ą d u , g r fz / f  Аол- 
trah en to a i okazane będą k o n d y c je  do k o n tra k ­
tu , i" s p e c y fik a c ja  uczyn iona  p rze z  Guberskiego  
A rc h ite k ta  o i l lo ic i  p o trze b n e j na tę rep e ra c ją  
sum m y . J a n u a ry i 20 d n ia *  8 22  roku .

S ekre ta rz  K a z im ie rz  N o w ic k i  
Perzanow ski Guber, S ekre ta rz .

i

2 Pew ien fra n c u z  za  w iedzą  cesarskiego u~ 
n iw e rsy te tu  W ile ńsk ieg o , p rzedsiębierze o tw o rzyć  
ku rs  a n a lity c z n y  i  p ra k ty c z n y  ję z y k a  f r a n c u z - 
k ie g o , & /d ry  obe jm ow ać będzie: 1) ro zb io r rozu ­
m ow any g ra m a ty k i, 2) R etorykę, 5) W y k ła d  p rz e ­
nośni* 4) S ynon im y, o ) W y r a z y  w ie loznaczne, 6) 
p ro z o d y ą . K u rs  ten zakończy  skrócony w y ­
k ła d  l i te ra tu ry  fra n c u z k ie j. T a i  osoba z a jm u -  
je  się daw aniem  lekcyy  w  mieście. Ż y c z ą c y  
sobie p o w z ią ć  d o k ła d n ie js z ą  w iadom ość, raczą  się 
udadź do R e d a k c ji g a z e ty  K u ry e ra  L ite w s k ie g o 9 
a lbo  do x ię g a rn i F .  Z a w a d zk ie g o  lub  P . M o r i tz a .

Wezwanie Sądowe\
P o  w ys łuchan iu  w  Sądzie Z iem sk im  O sz - 

m iańsk im  prośby szlachcica A n to n ie g o  C zern ick ie - 
go  R egenta , opiekuna n ie le tn ie j F lo ry a n n y  Laska  - 
r js o w n y  p ó tko w n iko w n y  woysk p o i. p o d a n e j,w y -  
ra ia ją c e y , m ię dzy  innem. i i :  sp raw a k o m p e iy to r-  
ska z F lo ry a n n ą  L a ska ryso w n ą  po o jc u  A lberc ie  
Laska rys ie  po łkow m ku  woysk p o i. w  w o jn ie  roku  
1 8 sd  p o le g ły m , w  nieletncś.ci p ozos ta łą , p rzez  
debr et Sądu G L  W ile ń . 2 go  D epartam entu  roku  
1 8 1 7  m arca i  z m a ją cym i stosunki do funduszu  
L a ska rye o w  na  jednoczasow y ro z b io r  do Sądu 
Z iem skiego  O szm iań. w ys ła n a , i  w  ty m  Sądzie po 
obmowach i  in n y c h  d jl la c y a c h , g d y  dekre t kom- 
p o rta c y ą  dokumentom przez w s z y s tk ie , a  p rz e t 
n iektó re  s tro n y  i  ruchom ego m a ją tku  pod obo­
w ią zk ie m  p rz y s ią g  w  roku 1 8 i д  s tyczn ia  j  7 
d m a  z a k ro c z y ł, i  ju z  po z ło L o n ty  kom portacy i 
p rzys tą p ie n ie  do os ta teczne j ro z p ra w y  i  w y k o ­
nanie p rz y s ią g  następować b y ło  pow inno: w  (en* 
czas w  roku  tymże 18 tg ,  A d w o k a t M a r c t l l i  J a n ­
kowski od L a s ka ryso w n y  zam ów iony i  za so lyo ro -  
w a n y  zszedł z tego św ia ta , a z tey p rz y c z y n y  
m a ją c y  stosunki i  p o w o ła n i p o zw a n i Lash a ryso -  
w n y , p o łą czyw szy  ak t o ra ty  tąkońdem ńo.w ali p o ­
w ódz tw o , d la  czego zszedł te rm in  o p rzys ię ie n ia  
ko m p o rta cy i, poczem opieka L a s k a ry s o w n y  u ła ­
tw i ła  rzecz w zg lędem  kondem naty, i  o p rzys ię g łd  
rea lność ko m p orta cy i, zaś w ie rzyc ie le , pretensoro -  
wie i  d łu ż n ic y  do funduszu  L a s kd ryso w  do usku­
teczn ien ia  obowiązku, p rz y s ię g i na ko m p o rta cy i 
n ie s ta w ią  się, i  d la te g o  ju z  p rz  z la t  u p ły w a ją ­
cych  p ięć, po zaszłey d e p a rta m e n to w e j rem issie  
z a trz y m a n a  ro z p ra w a , z ja k o w e g o  powodu opie­
ka L a s k a iy s ó w n y  weszła w  Sąd Z iem sk i O szm iań, 
z prośbą o w ezw an ie  p rz e t a w iza cyą  w  gazecie  
K u ry e ra  L ite w sk ie g o  do stannośói nd pew ny te r ­
m in  kom pety to row  do ro z p ra w y  pod  k a rą  sprze - 
t iw ie m tw a ;  Sąd Z ie m sk i O szm iański z u w a ża n e j 
słuszności, izn iępodobnem  j e s a ż e b y  z a m ia r u - 
sp ra w ie d liw ie n ia  się na stosunki do fu n d u s z u  pod  
opieką będące j L aska ryso w ny  n ie o trz y m a ł skut­
ku , p rzez re z o lu c ją  d n ia  20 te raźn ie jszego  m ie ­
siąca s ty c z n ia  na powyższą prośbę n a s ta łą ,p rz y ­
bycie do Sądu Z ie m . Gszm. s tronom  w sprawie  
po J P . F lo r y  L a ska ryso w n y , in teressow anym , d la  
o p rz y s ię ie n ia  kom portacy i i  p rz y ję c ia  osta teczne j 
u> Z ie m s tw ie  O szm . ro z p ra w y , zapew ny i  n ieod­
m ienny te rm in  dz ień  16 następującego miesiąca

lu tego  biegącego /8 2 2  roku  p od  rygo re m  p ra w n y ń i 
p rze zn a czy ł. Oćzem interessowane s tro n y  p rz e z  
Gazetę K u ry e ra  L ite w sk ie g o  u w ia do m ić  postano­
w i ł , k tó re  n in ie js z y m  pismem i  obwieszczonemi 
zo s ta ią . D a t t  Roku i  8 2 2 S tyczn ia  20 d n ia .

F ranciszek P a szk iew icz  Sędzia Z ie m . P t tu  
O szm iań . Sędzia  Z ie m s k i P t tu  O szm iań. K a ro l  
M o s ie w icz . Jan  Szczepanowicz P is a rz  Z ie m s k i 
O szm iański. R eg en t J ó z e f P io tro w ic z .

P rze da z  N as ioń i 
5 , O  nasionach k ra jow ych  1 za g ran icznych  

ja k o  to: ogu rh i różne oraz sa ła ty  w  różnych  g a tu n ­
kach g łow iaste, m e lo n y , kawony różnych rodza jów , 
włoszczyzny różne) tudzież nasiona i  ro ś lin y  k w ia ­
towe do w ysadzan ia  klum bow  i  d z ik ie y  p rom enady, 
oraz do o k ry c ia  A lla n  , drzewka fru k to w e , ja b łk a  
i  g ru szk i w  różnych gatunkach, agrest i  porzeczki 
w ie lk ich  g a tunków , róża m iesięczna ,, we dwóch g a ­
tunkach  i  inne  róży w  różnych  gatunkach, i  ro ś li­
n y  różnego rodza ju  kw iatow e; z n a jd u ją  się w  do­
m ie Um ińskie go ped N . 855 za W ile ń ską  B ra m ą , 
id ą c  u lic ą  W ileńską  od teyże b ram y c ią g n ą c e j się 
do Z ie lonego mostu, naprzeciw  kościo ła ś. Jerzego, 
z u lic y  W ile ń s k ie j obrócony zaułek do ś. Jakóba w  
domu d ru g im . Z a  cenę porn i6m ą  w yrażone nasiona  
i  ro ś lin y  dostać można*

W  e z w  a n  i  ć.
3; Sąd C zasow y G low nego  L itew sko  -  W i­

leńskiego d ru g icg o D e p a r iam entu w  roku  p rze sz łym  
182 i  j u l i i  яд  d n ia , na m ocy U kazu  R ządzącego  
Senatu, i  rozpo rządzen ia  J W . L ite w sk ie g o  W o ­
jennego G uberna tora  1 K a w a le ra  na rozsądzenie  
z p rze sz łych  trzech la t  w  Sądzie  G łó w n ym  L i ­
tewskim  źg o  D epartam entu  z a le g ły c h  sp raw  l i ­
st ano w ion y  j  kończąc sp raw y z R egestrów  rem is-  
s y y n y c h , po k tó ry c h  p o d łu g  zakresu p ra w a  p rz y ­
s tąp i do w o ła m a  z regestrów  b pp e llaę y inych  i  
o b ligo w ych . Ż e b y  zaś s tro n y  interessowane do 
ta kow ych  spraw m o g ły  m itć  wczesną w iadom ość, 
i  wszelką do tego objektu  gotow ość, p o s ta n o w ił 
otem p rzez gazetę K u ry e ra  L ite w sk ie g o  t r z y ­
k ro tn ie  o g łos ić . R oku  i  82 2 ja n u a ry i 24 d n ia .

W in ce n ty  M a łe c k i Assesor S. G ł ł .
R egen t S tan is ław  P o db ip ię ta .

O g ł o s z e n i e
3. L itew sko W ileńskiego G ubem ia lnego R zą ­

du . N a  m ocy postanowienia ra d y  państw a, w d n iu  
y decembra 1821 roku  nayw yzey p rzez Jego 1M -  
P E R A  T O R S K ij. M O SG  potw ierdzonego, podaje  się 
do pow szechne j w iadom ości, i i  p r z y  poborze w c ią -  
g :i te raz n i eyszego 1822 -roku poszttn  z różnych  to ­
w arów , lic z y ć  się ma rubel srebrny w  t rz y  rub le  
sześćdziesiąt kopiejek na bankowe a ssygn ącye , a 
g d y  w N a jw y ż s z y m  ukazie  24 nowembra  1821 r o ­
ku  o herbowym  papierze W yd a ń yć , w  l i t y m  p u n ­
kcie pow iedziano ,, p ra w a  przedażne, zastawne , i  
inn e  rów ną  moc u  w. ją ć  6 wieczyste a k ta . o raz  o b liz 
g ic W tx le ,  kon trak tu , in te rcyzy  i  u ,now y w  kto* 
ry c h  summa oznaczona w s reb rn e j lub w  z ło te j  
monecie, p isać na m ocy exystu jących  p ra w  na he r­
bowym  papierze ta k ie j ceny , k tó ra  odpow iada  
suńunie w  dokumencie w y ra io n c y  po zredukow an iu  
nney na kurs a s s y g h a c y in j p iln u ją c  się w  tym  
kursu srebra corocznie d la  poboru w ta m o in ia ch  
wstanaw ia jącego się) p rzeto  ogłasza się i  to, że p rz y -  
za w ie ra n iu  p o m ie n io n jch  U anzaktow  na  srebną  
lub złotą  monetę, summę w n ich  w yrażoną  d la  w ia * 
domości, ja k ie y  ceny ma bydź herbowy p a p ie r, n a - 
leży  zredukować na kurs aseygnacyiny , licząc  każ­
dy rube l srebrny w  trz y  ruble sześćdziesiąt kopie­
je k  na  assygnacye. D a tt w  W iln ie  1822 roku  ja *  
n u a ry i 26 dnia,

S o w iitn ik  W in c e n ty  Ł a w ryn o w icz .
P ro  to ko lis ta  O  ch i c i ński
P ow ytczyk M ic h a ł Petrusew icz


